„Rowa Reforma“ wychodzi dwa razy dziennie. | 
Nomer pevagey wychodzi codziennie prócz poniedziałków i dni pońwiątecznyeh. — Nume: 
pepsłednizwy sodsiennia eprócz niedriel 3 świąt. 
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Prznumoratę I ogloszenia (inseraty) apraczs się sadsyłać wprost de Adcinistracy! „Nawej 
Reformy“ w IKrakewie. Nr. rach. poczt. Kasy Oszczęd. 857.484. 
Redakcya: el. Jagiellcńeka IG, Adminlstracya: ui, św. Anny 3, — Teleton Redakcji i Agul- 
nistracyi Nr 41, dla rczmów zamiejscowych 1572.— Rękopisów nadzyłanych Redakcya nie zwraca. 
Ws Lwswie sprzedaż numerów pe 6 halerzy: w Biarze dzienników 5. Sokołowskiego, ulica 
Jagiellońska 8 i w Biurze Piebua, ahea Karola Ludwika 9. 
Cena numeru 4 hal., z przesyłka pecztową 6 hal. 


} = 7 tego wynika, że Bałgarya ma interes w 
fi A - tem, ka salę swoją uwagę zwrócić na poprawę 
e (l . stosunków gospodarczych i podniesienie docho- 


dów państwowych. 


0 zatrzymanie Adryanopoia. 
Konstantynopol. Na prowincyi odbywają się 
ciągle zgromadzenia, które domagają się, aby 
Adryanopol pozostał przy Tarcyi. =— Studenci 


(Zelejonem.) 
Wiedeń, 17 sierpnia. 
Namiestnik Korytowski przybył tu wczo- 
raj z Marienbada. Przed południem odbył na- 


miestnik kosferencyę z premierem Stilrgkhiem, + Konstaiydopolaf urządz wycieczEć do Adrya: 

którego informował 0 wynika nieobowiązu- nopola, gdzie odbyli meeting, na którym uchwa- 

jących rokowań, jakie odbyły się w Ma* | lili rezolucyę. Rezolucya ta została przesłaną 

rienbadzie z bawiącymi tam politykami polski- | ambasadorom. | 

mii ruszimi Wieczorem wyjechał namiestnik Odznaczenia w Serbii. 

do Lwowa, gdzie uczestniczyć będzie w nroczy” Belgrad. Król Piotr wystosował pisma odre 

stościach z okazyi urodzin cesarskich. - Bezpo- cane do prezydenta ministrów i do naczelnego 

średnio po tem rozpoczną się we Lwowie roko- wodza armii serbskiej, w których podnosi za- 
g „wie reformy wyborczej. sługi, jakie położyli podczas wojny, względnie 

wania v POMES u donosi: Wobec jednego | podczas rokowań pokojowych. Pasiczowi, który 

„N. W. Abendblatt miestnik Korytow- już posiada wielką wstęgę Gwiazdy Karageor: 
z redaktorów oświadczył na ] ża, nadał król wielką wstęgę orderi b ia 
ski, iż polsko-ruskie WEZ Orła, zaś naczelnemu wodzowi armii serbskiej, 
dowe rozpoczną SIę we Lwowie d0* | wojewodzie Putnikowi, wielką wstęgę Gwiazdy 
piero w przyszłym tygodniu. Karageorga. 

En ani ogian T ymign aza Powrót wojsk bułgarskich. 
patrywań, aby zebrać materyał do rokowań. Sia Ziuicznia 
pe podstawie doświadczeń, potz ym oea y ai Załoga sofijska odbyla wczoraj o godzinie 9 
sie tych wstępnych rokowań, zamierza namie-| rang wjazd do Sofii, bogato udekorowanej. — 
sinik wypracować konkretne propozycye, które] O godz. 7 e gam ulic, p eyen do ka- 

a i sprawie |tedry, ustawiły się tłamy publiczności w gę: 
boda zostaw "W aa Pe szpałerach. Wszyscy trzymali kwiaty w 
rekach. Wszystkie ulice były oświetlone. O go- 
dzinie 8 rano zaczęły dzwonić wszystkie dzwo- 
ny w mieście. — W ulicach panował ogromny 
ścisk. Ciekawsi wspinali się na słupy telegra- 
ficzne, wszystkie dachy były obsadzone. Król z 
całym sztabem wyjechał rano naprzeciw powra- 


cających wojsk. 


reformy wyborczej. 


L Balkani 


(Telegr. „Nowej Reform y*.) 


Najazd Turków na Buigaryę. O godz. 9 głośne okrzyki zapowiedziały, że 
. Berlin, 17 sierpnia. |czoło pochodu zbliża się do miasta. Koło Lwie- 

W tutejszych kołach dyplomatycznych skła-|9go mosta zbudowano bramę tryumfalną, na któ- 
niają Się, jak oświadcza „Berliner Zeitung“, do|rej widniał napis: „Witajcie nam, dzielni wo- 
opinii, że obsadzenie przez wojska tureckie kil. |jownicy!* Przed bramą tą zebrały się najwy”. 
ku miejscowości, położonych na prawym brzegu sze sfery Sofii. Damy wieńczyły kwiatami ofi- 
Maricy, nie jest wyrazem planowego ataku ar-|cerów. Na czele powracających wojsk jechał 
mii tureckiej, lecz ma tylko strategiczne zada.|król, w dobrem usposobieniu, w towarzystwie 
nie ubezpieczenia granicy. gen. Dmitrjewa i ministra wojny. 

Porta dała stauowcze obietnice, że poza linię| Za nimi kroczyły pułki sofijskie pod dowódz: 
Maricy nie wyjdzie, jednsk tylko pod tym wa-|twem generałów Toszewa i Petrowa. Żołaierze 
runkiem, że Bułgarzy zaniechają okrucieństw, | mieli karabiny przybrane kwiatami, także dzia- 
dokonywanych na jeńcach tureckich. Dotąd a-|ła przybrane były kwiatami. — Na piersiach 
toli niema uuteutycznych wiadomości o tego ro- |wszystkich żołnierzy błyszczały krzyże za wa: 
dzaju okrucieństwach. leszność, 


Rusofńlski „Mir“ pisze między innemi: Ro | jest do czynu Damy obsypały geuerałów kwia- 
sya w porozu mieniu z innemi mocar-|tami, poczem młodzież odśpiewała hymn „Szumi 
stwami będzie się starać oto, aby Marica", który Śpiewał także król. 

Kavalla i Drama przeszły w posia- 
danie Bułgaryi, aby traktat londyński zo- 
stał dochowany. 


żyje armia!“ 
Hucznemi oklaskami D ate nasa tro- 
agni sa j ej kompa- 
Rosya pragnie, aby w tych kwestyach, zwła- | nu ks. Borysa, jadącego na czele swej Ko! pa- 
SZCZA Ze strony trójprzymierza rozwinięto rnch- |nii 1 ks. Cyryla, jadącego na czele swojej ba 
liwość i żądać będzie, aby, gdyby przyszło do |tery!. i ; e PA 
użycia siły zbrojnej, w akcy, t j uczestniczyły Następnie odbyło sią nabożeństwo w k s 
tukże inne mocarstwa. przy udziale króla, dworu i ministrów, FẸ 
Żadne państwo nie zechce wobec Turcyi lub odbyła się parada RURA, E lrs 
Grecyi występować w roli nieprzyjaznej. — Wieczorem miasto by s i 
Istnieją mocarstwa, które zgadzają Się Z Zarządzenia w armii greckiej. 
bancortomen oP ai m e e! Salonika. Kierownictwo armii zarządziło złą- 
Ô i rów E 31oniKa. . Woi t 4 
A i. ŚR ża ORA Viki Turcyę e dwóch Aziz, ami EP A orz. 
+ jej żądań i podniecają Gre-|ła Manu. Past en 
5 e a 5 Łraktatn. Ta po-|ny będzie przez Ai WE | Ea 
cyę do O „PIR łaśnie Europę słabą. zyj pod wodzą generała . 0s80pu : ( 
Amojo BE m 5 cześnie wydano zarządzenia co do umieszczenia 
Przeciw polityce hr. Berchtolda. |wojsk na zdobytych terytoryach. Większa część 
Berlin, 17 sierpnia. oddziałów pozostanie na miejscu WE 
Berl. Tageblatt* zamieszcza "wywiad swego | dotychczas. Wskazówki co e Ró A żoł- 
korespond nta w Bukareszcie z byłym ministrem | mierzy będą wydane w naj yi . 
Costinescu, obecnie przywódcą stronnictwa Okrucieństwa Bułgarów. 
liberalnego. Costinescu oświadczył: Winą obec- tantynopol. Dareckie biuro prasowe ogła- 
nej olityki Austro- Węgier ponoszą, Madziarzy.| Konstantynopol. TĘ E „e 
Tr. JA JA oni Rumurów, należących do koro: |Sza sprawozdanie, ibit go SEE Gi 
E irio sób haniebny i teraz garskie na terytoryach, Które ZAJĘŻJ, A 
0 ark dr aby dopuszezały się okrucieństw, zaś mie czyniły 
tego wojska serbskie. Według sprawozdania, 


bez dy sku 


jeszcze wpływają na politykę wiedeńską, 
. 2 RI a: 
Jestto błędna polityka hr. Berchtolda, powodo- Bułgarzy na zajętem przez się terytoryum sp 
wana obawą przed potężną Rumunią. Rumunia mahometan. 
Austryu runsiałaby atoli zmienićswoje zachowanie. n 
ustrya winna pamiętać o tem, że najroż- 
munią i Serbią i zaprzest : 
: 3 ć szykanowania Ru- Rerormy".) 
munów węgierskich, af ; Telegr. „N. Rerormy : 
& ch, którzy niczego nie żądają, (Telegr. n Poznań, 17 sierpnia 
dywidualności. ga bie 
j - uższ ; 
Prz Aski s w południe na boisku zlotowem. | 
Minister rumuński o Bułgaryj, aea ia powitalne wygłosił przezes związku 
Frankfurter Żtg“ ogłasza wywiad swegoko-| Następnie przemawiali: Sry © 
respondenta z rumuńskim ministrem skarbu|z Katowic, który wyraził pozdrowienie imieniem 
- Gap : 3 s RE ; Andrzej 
pozorów, przemawiających przeciw temu, można | w Westfalii w imieniu wychodźtwa, 
wierzyć w trwałość pokoju bukaresz- Łepki z Berlina imieniem Berlina i 0b¢zyz0y. 
pana i przez długi czas nie może mieć żadnego |czem odbył się wspólny obiad na salí, w Eo 
interesu w prowadzeniu wojuy. rym wzięło udział 250 uczestników zjazdu. 

s: : . i: : rezeSa, 
pracy handlowej i przemysłowo-politycznej. Buł- | delegatów zjazdu, zagajone przemową Prr 
garya otrzymała 136 kilometrów wybrzeża mo- adwokata Chrzanowskiego. Po przemowach de- 
stań w Dedeagacz, ale uczynić z Lagos pierw- | wozdanie członkowie wydziału p 
szorzędną przystań. Jeżeli Bułgarya zbuduje ko-| woju guiazd sokolich. 

brad 
żną klientką Bułgaryi. syi. Na tem przerwano pierwszą część 0 
Pozatem Bułgarya przez zajęcie terytoryów |do godz. 8 wieczór. 
: o. Naj- 
wę ziemi tytoniowej, bogatego gruntu, który da- |zlotowe pod komendą naczelnika Lane jąc 
je najlepszą gwarancyę uzyskania korzystnych | pierw wystąpiły okręgi krajowe, 


występowała nieprzyjaźnie wobec Rumunów. — 
lili 6590 domów i zamordowali 12910 

chce pozostawać w dobrych stosunkach z Austryą! 

Y zawrzeć dobre stosunki z Re| Zlot Sokołów w Poznaniu. 
jak tylko, aby respektowane ich narodowe in- Marcie Aita RN onegdaj o go dz. 12 
Frankfurt, 17 sierpnia, Sokołów, Chrzanowski. iti Zakrzewski 
Marghilomanem, który oświadczył: Mimo |ziemi śląskiej, druh Kochowicz Z Bruckhansen 
teńskiego. Bułgarya jest egromnie Wyczer- Po przemowach odegrano marsz Sokołów, Po 
Dia Bułgaryi rozpoczyna się obecnie epoka| O godz. 2 popołudniu rozpoczęły SIĘ obrady 
rza Egejskiego i może wykończyć nietylko przy- |legatów poszczególnych okręgów, zdawali spra- 
lej Filipopol-Lagos, Rumunia stanie się powa-| Sprawozdanie wydziału przyjęto 

Lagos i Guemuldzine uzyska więcej, jak poło-| O godz. 4 popol. rozpoczęły Się ćwiczenia 
pożyczek, ćwiczenia wolne pod dowództwem naczelników 


Kraków, 


DA zr EE 
amma mir 


rz miasta wygłosił przemowę do ge-| h 
zewa, który odpowiedział, oświadcza: | WI © 3- 
bułgarska każdej chwili gotowa | 


. | rozpierzchły 


Sierpnia 1913. 


Rok XXXII. 


4 zę 


NUMER PORANNY 


okręgowych. W ćwiczeniach tych wzięło udział 
700 druhów. 

Z kolei nastąpił rej kolarzy, którzy wykonali 
szereg udatnych ewolucyj. 

wiczenia okręgowe rozpoczął oddział ino- 
wrocławski (ciupagami); następnie poznański w 
sile 210 sokołów (laskami); ogólne nznanie zdo- 
były sobie ćwiczenia oddziału pleszowskiego, 
który przy dźwiękach „Poloneza“ wykonał se- 
ryę ćwiczeń wolnych; oddział kościański zbudo- 
wał szereg pięknych piramid. 

Popisy zakończyły ćwiczenia kobiet maczu- 
gami; oddział ten liczył 444 ćwiczących. 

3 Poznań, 17 sierpnia. 

Z okazyi Zlctu urządzono wystawę zlotową 
w sali Stowarzyszenia artystów przy placu Wil- 
helmowskim. Wystawa przedstawia się okazale; 
wszystkie działy ćwiczeń opracowane systema- 
tyczne, obficie są uwzględnione. Obok przyrz y- 
dów do ćwiczeń rozwieszono setki fotografij. — 
Powszechnie interesuje dział skautowy. 

Przez dzień wczcrajszy zwiedziło wystawę 
przeszło 300 osób. 

s Poznań, 17 sierpnia. 

Kulminacyjny punkt zlotu stanowić będzie 
dzień dzisiejszy. Dzisiaj odbędą się éwiczenia 
wspólne wszystkich 13 okręgów związku Soko- 
łów polskich na Rzeszę niemiecką, w których 
weźmie udział 1200 ćwiczących. 


Poznań, 17 sierpnia. 
Policya zachowuje się dotąd bez zarzutu. Nie 
było żadnego zajścia ani wypadku interwencyi 
ze strony władzy. 


Telegrainy 


z dnia 17 sierpnia. 


Er. Borchtold u cosarza, 
Wiedeń. Hr. Berchtold przybędzie dzisiaj do 
Ischlu i o godzinie 11 będzie na posłuchaniu u 
cesarza. Ponieważ uroczystość urodzin cesar- 
skich odbywa sią w najściślejszem kółku rodzin- 
nem, hr. Berchtold natychmiast po posłuchanin 
powróci do Wiednia. 


Ronferencye ministrów. 


Budapeszt. Słychać, że hr. Tisza wyjechał 
wczoraj do Wiednia, aby odbyć z hr. Berch 


nastąpić mających żądaniach 

Wrogulowanie granicy turocko- 

z ma perskiej. 
Konstantynopol. 


rencyę z wielkim wezyrem w sprawie uregalo- 
wania starej turecko-perskiej granicy. Sprawa 
ta jest obecnie definitywnie załatwioną, 


Zjazd posłów chińskich. 
Genewa. Posłowie chińscy z Wiednia, Berli- 
na, Paryża, Rzymu, Petersburga, Londynu i Hagi 
zjechali sią tutaj, aby odbyć konferencyę co do 
uznania republiki chińskiej, 


Balon niemiecki pod Warszawą. 


Beriln. „Loc. Anzeiger“ donosi: Balon nie- 
miecki „Metzeler“ po 18-godzinnej podróży wy- 
lądował pod Warszawą. Gdy balon przepływał 
ponad granicą rosyjską, dano do niego 200 
strzałów, które jednak nie wyrządziły balonowi 
żadnej szkody. Po wylądowanin wszystkie apa- 
raty, znajdujące się w gondeli balonu, skonii- 
skowano, a podróżnym zakazano porozumiewa- 
nia się z otoczeniem. 


Krwawa walka w tramwaju. 
Kijów. (Pet. ag. tel.) Gdy policyant chciał w 
tramwaju aresztować cztery podejrzane osoby, 
te rozpoczęły strzelać z rewolwerów. Jeden po- 
licyant zginął, drugi został raniony. Jeden ze 
ściganych został raniony 1 UWIĘZIODY, INNI zbiegli. 


ana - — 7 <=um WTENWETERO 
Kronika powstania 1863 roku. 


17 sierpnia. 

œ Witkowski (Kolbe II.) z niedobit- 

A Jó z pod Curonakowa i Błociszew- 
ski, dowodzący jazdą po rannym Szmajeu i na- 
padnięty pod Radzimowicami (PŁ), po dwugo- 
dzinuej walce muszą ustąpić z placu. — Dobro- 
sielski na czele 350 powstańców urządza za- 
w którą jednak nieprzyjaciel nie wpa- 

Pó sam atakuje Dobrosielskiego koło Dy- 


naka, pluton Lenartowicza przyjmuje nieprzyja- 
tj ` = = 
ciela ogniem I naty 


chmiast ze się w ty 

; "ao zta oddziału sądząc, że to 
raliery piec ski uchodzi spiesznie, spra- 
ogien m wieszanie wśród kosynierów; — pod 
wiając 2 (PŁ) Dobrosielski formuje na nowo 
Cierpi oddział, odpiera kawaleryą konnicę 
A jacielsk4; chcącą otoczyć powstańców, 
„ask trzelc Różyckiego rozpoczynają znów 
pogaem = ałej linii tyralierskiej, lecz raz spło- 
T N r nierów trudno doprowadzić do po- 
szonych Kosy Dobrosielski nakazuje od- 


bec czego i 
ER oddział cofa się w porządku. 


gronika. 


Kraków, niedziela 17 sierpnia. 
Kalendarzjk kościelny: Jacka i Liber- 


cy 828. 
' Kalendarzyk 


toldem i ministrem. wojny konferencye | będą: Róg ulicy Zwierzynieckiej i Straszewskiego 
o kwestyach natury politycznej, zwłaszcza 0 |graz Rynek główny (linia C—B) otok ulicy Staw- 
WOJSK 0-|kowskiej. Przystanek śroikcwy jest obok ulicy Św. 


astronomiczny: Wschód! 


Prenmumeratę przyjmują: 


zamiejstową: Adusinistracya „Nowej Reformy" i wszystkie urzędy poertowo; miejscową: 
dzafeistracya „Mewej Reformy”. — Główna trafiku w Rynka. — Agonsya J. Hopeasa 
i A. Salemenewej, ul. Szczepańska 8; Biuro dzienników M. Hopczyca, ul. Jagiellońska 7, 
Zamiejscowk prenu tę i ogł nia (a łe ha 
pow numeratę | ogłoszenia (inserst, rzyjmnją: we Lwowie Biura dzienników 
A. Buchstab, ulica Karela Ludwika L. 21. eye Ale] ulica Jagiellońska 3%. — 
W Jarosławie A. Amstor. — W Tarnowie M. Rockash. — W Wisdniu: He asv ' 11. 
sehmied (sprzedaż oddzielnych mamerów), I Wollzeile 6, — M. Dukes Nachi. H+ mutei 
& Vogier (także w Hamburgu, Frankfureie n. M., Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wrot awi). 
R. Mosse (także w Berlinie, Hamburgu, Monachiam i Norymberdze). -- H. Schalek (Wallxeile). - 
W Paryżu Bociśtó Mutuelle de Pablicitć A. Lorette, direstenr, Rue Roarom. 3 4 
Gpłeszenia (inseraty) przyjmuje Administracya „Nowej Refermy* za oplata = mi i PA 
sza drobnem pismem (potit) za pierwszy ras 20 h., za każdy Bastępny ras pe 15 hy ANIO 
ałana po 60 h. ed wiersza za każdy raz. z 
Qlosy pubilozas pe 2 kor. od wiersza. Układ isbelaryexny, cyfrewy, skom 
ras 40 kal. 
Załąorniki do „Nowej Refermy* (prospekty, cyrkalarze, ngłoszenia itp.) 
2 kor. od 100 ogs. dla samiojscowych, a | kor. od 100 egz. dla miejsco 


p 


plizowany, pierwszy 


przyjmuje się su osnę 
wysli pronameratęrów, 
E (25: __| | TEE EE KOTY E 


słońca o godz, 4 min. 33; zachód o godz. 6 m. 54, 


długość dnia godzin 14 min. 21. Restauracya kawiarnia 
Prognoza stacyi meteorologicznej 


a AS a w WIELKI KREBÓWA 


zmiennej sile. Znakomite plwo pllzneńskie B., B, i 
exsportowe okocimszie. 


Codziennie Kon cert muzyki 


dwa razy wojskowej. 
Do nabycia w trafikach: 


TUTKI „KOSMOS“ 


Opera i operetka lwowska w Krako- 
wie: po południu: „Halka“; wieczór „Ewa“. 

Wystawa obrazów i rzeźb w Towarzy- 
stwie Przyjaciół sztuk pięknych (plac Szczepański). 

Wystawa Związku artystów w pawilonie 
architektury obok parkn Jordana otwarta codzien- 
nie od 10 rano do 6 wieczorem, 

Wystawa przemysłowa w domu Towa- 
rzystwa technicznego (ul. Straszewskiego I, 28), 


s ZE ZŁOTYM 
nzeum etnograficzne otwarte od godz. - 
11 do 1 w południe przy ul. Stndencklej pod 1. 7. 124 32 50 USTNIKIEM 


z fabryki St. Wołoszyńskiego w Krakowie. 

Namiestnik Korytowski przejechał dzisiejszej 
nocy przez Kraków do Lwowa, 

Obchód ku czci ks. Józefa Poniatowskiego. 
Z zarządu Oddziału konnego „Sokoła* krakowskie- 
go otrzymujemy następujące pismo z prośbą o za- 
mieszczenie: 

Zarząd Oddziału konnego „Sokoła* przypomina 
wszystkim obecnym w Krakowie członkom, że zgło- 
szenia do zawodów konnych, które odbędą się w 
Krakowie w ostatnią niedzielę września, względnie 
pierwszą października b. r., przy współudziale Od- a 
działu lwowskiego z powodu uroczystego obchndu | POlskiego*. s 
ku czci księcia Józefa Poniatowskiego, przyjmuje Obszerną część artykuła zajmuje charalterysty- 
codziennie kancelarya Oddziału w godzinach od 6|5% Ja8ny, tej „młodej kobiety, strojnej we wszyst 
do 8 wieczorem w lokalu własaym przy ul. Smo-|"ie zachwycające wdzięki polskiej rasy“, Czytamy 
leńskiej. w niej o jej „nieposkromionej gorącej krwi“, o jej 

Zarazem zawiadamia zarząd, Że ćwiczenia już „fanatycznym zmysłowym żŻarze*, Autorka niemie- 
się rozpoczęły i odbywają się w poniedziałki, śro- cka zaznacza, że wszystkie złe czyny tej kobiety 
dy i piątki punktualnie w godzinach 61/4 do 71/4 SE odebrać jej sympatyi i litości czytel- 
rano, : po. 

Ogólne zgromadzenie rękodzielników krakow- | | Iuno powieściowe postacie, jak Antek, jego pocz- 
skich odbędzie się jutro o godz. 7 wieczór w lo-|7 "2 żona, stary Boryna, wywołują również słowa 
kalu Izby rękodzielniczej (ul. Audrzeja Potock ego zachwytu u eprawozdawcezyni, która określa je ja- 
l. 18), Na porządku dziennym: Stanowisko rządu ko „postacie „wspaniale zbudowane i twerzące wszy 
wobec zastoja w rękodzielnictwie i przemyśle. * stkie jakby jedność*, 

Z dyrekcyi krakowskiej Spółki tramwajowej Jednem głowem, Reymont swojem arcydziełem 
otrzymujemy następujący komunikat z prośbą 0 U- podbił krytykę niemiecką. Wszyscy sprawozdawcy 
mieszczenie: „Począwszy od poniedziałku dnia 18 chwalą również dobry przekład p. d'Ardesctaha, 
b. m. rozpoczną się roboty budowlane około linii Poprzez przekład — twierdzą sprawozdawcy nie- 
tramwajowej w ulicy Sławkowskiej i Dłagiej, — | mieccy — czuć siłę, żar, słodycz i poezyęą orygi- 
Z powodu tych robóż musi być ruch tramwajowy nała polskiego. x j 3 
w tych ulicach zatrzymany; w miejsce tego zapro- | _ P. Goldstein Sy” „ooh d'Ardeschaha „podziwie- 
wadzony będzie ruch pendułowy z końca ul. Zwie.- | 718 godnym tłomaczem M, 
rzynieckiej i Straszewskiego przez ulicę Wiślną de Echa głodówki na Pawiaku. Pisma warszaw- 
'R.nkn głównego, Przystanki końcowe na tej linii skia donoszą: Śledztwo, przeprowadzone w sprawie 
ostatniej głodówki więżniów politycznych w więzie 
nin śledczem przy ulicy Dzielnej, uznało za ini- 
cyatorów głodówki więźniów: Noesa Ozunia, Jusz- 
kę Lewartowirza i Piotra Komornicziego; przenie- 
siono ich do X pawilonu w cytadeli. 

Bandytyzm w Królestwie. Przed dwoma dnia- 


e 


przejrzysta i pouczająca. I więcej jeszcze: jest to 
dzieło z tej dziedziny sztuki, której potęga wybie- 
ga poza przedstawienie rzeczy, szukając i wyja- 
śniając ich istotę, ich wnętrze“, 

Recenzentkę zachwyca kompozycya tego dzieła, 
tworząca zupełnie harmonijny obraz, oraz ścisła 
łączność fabuty utworu z tą kompozycyą, która po- 
zwoliła Reymontowi z taką siłą, plastyką i tempe- 
ramentem odtworzyć „wszystkie typy włościaństwa 


Anny. Jeden wóz motorowy będzie aż do odwoła- 
nia kursował co 'ziennie od godziny 6 rano do 11 
w nocy na linii ulica Wiślna—Rynek główny tam 
I z powrotem, ażeby gościom, jadącym tramwajem, ‘mi przywieziona do Warszawy ciężko rannego kap- 


Ambasador rosyjski Giers|dać możność dals jazd iadani ca, Kuwerlinca, który padł ofiarą napadu bandytó 
Wznoszono okrzyki: „Niech żyje król, niech |i angielski reprezentant odbyli wspólną konfe- EO a Eae A z r 


m linię w sposó, w obecnych warunkach ge di SP — Kumerline w towarzystwie 
najdogodniejszy *, wóch kupców przejeżdżał nocą przez szo z 
Wystawa Zwiątku artystów malarzy, urzą | wiecie garwolińskim; gdy iaia N wię 
dzona na dochód budowy własnego domu w pawi- 4 ba osady Osiecka, nagle z zarośli przy- 
lonie byłej wystawy architektonicznej obok parka | drożnyc wybiegło na Szosę kilku bandytów, któ- 
dra Jordana, potrwa Pim wielostronne żąda- Rz W SE R się na jadących, Je- 
nia osób, wracających z miejsc kąpielowych, do| den z towarzyszów Kumerlinca stawił opór bandy- 
końca Ułażącękć miesiąca. Od połowy lipca w 3 tom, a wówczas ci kilkoma Btrzałami ofh A 
dziło wystawę tę ogółem około 680 osób. Stosow-j|tropem, Drugi kupiec zdołał ukryć się w zaroślach; 
nie do ilości zapytań i zgłoszeń, nadchodzących z Kumerlinca bandyci ciężko poranili kolbami rewol- 
prowincji, spodziewać się należy jeszcze licznych werów, poczem zrubowali mu kilkadziesiąt rubli 
gości E G9 = aj „SĘ widze- kę T * trudem dotarł do najbliższej 
nia ze względa na obrazy prof, Malczewskiego, |* AC)! kolejowej, gdzie udzielono mn pierwszej po- 
Axentow cza, M-hoffera, Weissa, Batowskiego, JE mocy, poczem wysłano pociągiem do Warszawy, 
nowskiego, A kosc Stroynowskiego, Wodzi- a ky: 
nowskiego i wielu innych. n4ś0ty ub*. Z Petersburga donoszą: Przed 
Wieczór Leona Wyrwicza w sali starego tea- kilsu dniami udało się tutejszej ke, wykryć 
tra odbędzie siy dnia 7 września, Na program zło-|Jedną z licznych w Petersburgo jaskiń gry hazar- 
żą się nowe sylwetki krakowskie, zaobserwowane "ad a to tak zwany „Złoty klab“, gdyż w klu- 
przez a oraz KD z pobytu i wystę- RA Ei aesa ra A złota pika Był 
pów w arszawie. P. Wyrwicz opowie m. i. ze przes wdowę po wyższym woj- 
zaanym właściwym sobie humorem o przyjęciu, ja-|Skowym p. Beczujew i mieścił się we wspaniale 
kiego doznał u dyrektora teatra i w redakcyi je- urządzonym lokalu, w domu b. kuratora peterB- 
doego z pism warszawskich, Z repertuaru krakow- burskiego gó naukowego hr. Mussin-Puszkina. 
skiego przypomni ie Aa „pechowca* i oñ- sj "Me y -d “aik gdy gra już 
tworzy „nowego fiakra (ur « mujęt tl RZ zarata, przy stol - 
„= 1 tm kk madzonych było 30 graczy, Paa. pew a 
Bilety do nabycia w księgarni Krzyżanowskiego, | 5087 złota, Wszystkich grających, należących do 
linja A—B. najpierwszych sfer towarzyskich Petersburga, po- 
Komitet Towarzystwa Zachęty Sztuk Pię- | Piedzy nimi wiele kontes, aresztowano. Zł to leżą- 
knych w Królestwie Polskiem podaje do wiad mo= | 9 ryj stole, = szonfiskowane. Aresztowanie 
ści artystów, którzy zadeklarowali swój udział w |'9 99 zi powezecuug Czatali w Petersourgu, 
warszawskiej wystawie malurstwa scenicznego, że i Pomnik na linii ię aldży, Pisma berlińskie 
eksponaty nczestników krakowskich Un. w EO arae l Piae e oai Te 
dostarczona do firmy spedycyjne . Bujański i 8 nver Beja, któ- 
przed dniem 30 b. E ac - rego młodszy brat jest jego uczniem, dharti ty. 
Reymont po niemiecku. Reymonta „Cbłopi“ u- styczne zamówienie. Rzeźbiarz ma wykonać pomnik, 
kazali się, jak wiadomo, w roku ubiegłym w 4-to- przedstawiający lwa, który Stanąć ma na linii Cza- 
mowym przekładzie niemieckim Jana Pawła d'Ar- taldży — jednak w tym tylko wyradko, jeśli 
deschaha (rsendonim p. Zygmunta Kaczkowskiego, Adryanopol Ko rękach Turków, Pomnik, 
który już kilka arcydzieł naszej literatury przy- którego projekt jest już gotowy, ma być odlany 
swoił Niemcom), nakładem znanej firmy Euge-| * materyale z dział, zdobytych w ostatnich wal- 
niusza Dielerichsa w Jenie. W ostatnich czasach kach na Bułgarach, 
pojawiły się w czasopismach niemieckich liczne kry-| Nowa wyprawa do bieguna północnego. — 
tyczne sprawozdania o tym utworze. Trudno sobie | Z Buenos Ayres donoszą: Kapitan Deksrud na c- 
przypomnieć nie już polskie, lecz wogóle obcedzie- |Eręcie podbiegunowym „Fram“ odpłynął do Kol- 
ło, któreby przez krytykę niemiecką powitane było |Pon. gdzie na okręt wsiądą badacze bieguna Piri i 
tak jednomyślnemi, gorącemi pochwałami, Niektóre | Amundsen, by udać się na otwarcie kanału panam- 
E YA rodki krytyków niemieckich już 7 em 3 = następnie na „Framie* 
przytaczaliśmy. necnie podajemy treść artykułn |na biegun północy, ską zamierza powrócić, ko- 
„Berliner Tagblattn* z dnia 13 b. m., zamieszczo- | rzystając z prądu podbiegunowego, przez Spitzberg 
nym w dodatku literackim p. t. „Pelnischer Banern-|do Cbrystyanii. Deskrad w San Francisco ćwiczyć 
spiegel“ (zwierciadło polskiego chiopstwa). Artykuł|się będzie w lotnictwie, mając zamiar dotrzeć do 
ten puchodzi z pod pióra zmarłej przed paru dnia-| bieguna drogą powietrzną. Ekspedycya ma trwać 
mi w Berlinie literatki niemieckiej Frydy Goldstein, | © lat, 
która zazwyczaj p pod Ia fig kę F N nm — 
Fryderyka Steina. prawozdawczyni w obszernym znaczenie. „Wiener Zeitung“ ogłasza: Cesarz 
artykule poddaje „Chłopów* entnzysstyczuemu roz-| nadał radcy namiestnictwa i kierownikowi staro- 
biorowi, zaznaczając między innemi, że „jest to e-|stwa w Samborze hr, Henrykowi Morstinowi z 0- 
pozeja prozą z życia chłopskiego, skreślona z nde- | kazyi przeniesienia w czasowy stan spoczynku or 
rzającą bezpośredniością z tą pewnością wiedzy te- | der żelaznej korony III kl, 
chnicznej, która posiada ostre wajrzenie we wszy- | Mianowanie. „Wiener Zeitung“ ogłasza; Mini 
stkie najdrobniejsze saczegóły charakterystyczne, | ster sprawiedliwości zamianował naczelnika kance 


laryi Francitika Groszego urzędnikiem wykonaw- 
tzytn rierwszej klasy przy sądzie krajowym w Kra- 
kowie. 


P. MILLE, 
BUCHY. 


Czas był łagodny, wiosna bardzo wczesna. 
Była dopiero połowa lutego a drzewa migdało- 
we już zakwitły, wesoło Śpiewały ptaki, a mu- 
chy były natrętne jak wśród lata. Ciepły wiatr 
szėdł od południowego zachodu. W chałupie 
Wiejskiej siedział pan William Simonson z Lon- 
dynu. Był członkiem międzynarodowego biura 
spirytystycznych i psychologicznych badań. 

— Tak, mój panie — mówił chłop — w tym 
pokoja wciąż się duch ukazywał. Przez czter- 
naście nocy z rzędu, punktualnie o północy. 
Tak to widziałem, jak pana widzę w tej chwili. 
To nie jest prawda, że tylko w krajach pół- 
nocnych pokszują się strachy, jak to u was 
myślą. Przedewszystkiem pojawiają się one u nas, 
na południa. Tu jest bogata ziemia, gdzie ni- 
czego nie brak. Tylko, że u naa nikt się stra- 
chów nie lęka. Nie pozwala się im poprostu 
tak rozgospodarowywać, jak u was! Mamy wię- 
cej odwagi... 

Nabyłem tanio ten dom po śmierci. biednego 
Longa. Powiesił się nieborak. Filoksera temu 
była winna. 

Widzi pan, przypominam sobie te czasy, kie- 
dy cały Świat wkładał pieniądze w akcye pa- 
namskie. Biedny Long ani słyszeć o tem nie 
cbciał. Mawiał wówczas: Co? Moje pieniądze 
tam umieszczać? Tu mam winnice i to mi wy- 
starczy. Akcye nigdy nie przyniosą 15 procent, 
tnk jak moje winnice. I coraz wyżej pięły się 
jego winnice. Chwasty wszeikiego rodzaju wy- 
nywał z mozołem i sadził na tem miejscu wi- 
nogrady, i nawoził kamienisty grunt, Gdy win- 
nica zaczęły się rozwijać, rzuciła się filoksera. 
Teraz Long zaczął brać na dom pożyczki w ban- 
kach, n notaryuszów, i za te pieniądze kupo- 
wał różne zalecane środki przeciw filokserze. 
Wszystkiego próbował, kopał głębokie studnie, 
aby korzenia winogradów były zawsze wilgo- 
tne. Wkońcn gdy wszystkie środki się wyczer- 


pały, wyczerpały się też į środki pieniężna Lon- 
ga i nie pozostało mu nić, prócz papierów za 
stemplem — bez liku... 

Pożółkł i pochylił się ze zgryzoty i rozpaczy. 
Gdy pewnego dnia miano mu wszystko zlicyto- 
wać, nie mógł znieść tego wstydu i powiesił 
się. Funkcyonaryusze sądowi, wszedłszy do izby, 
zastali go już nieżywego. Do nóg miał umoco- 
wane zwitki papierów ze stemplem i patrzył — 
zdawało się — tępo na wszystkich, pokazując 
im język... 

Ludzie nie kwapili się z kupnem pozostałego 
po nim domu, bo lęk ieh brał, że mogliby ra- 
zem i nieszczęście kupić.. Słowem, ndało mi się 
nabyć dom tanio, bardzo tanio. 

Ale.. obudziłem się o północy, gdy pierwszy 
raz położyłem się spać w tym domu. Obudzi- 
łem się bez jakiegokolwiek powodu. (Pan Wil- 
liam Simonson skłonił głową poiakująco). Tak 
to wyglądało, jakbym właśnie miał być na coś 
przygotowany. Mówią, że się jest zawsze przy- 
gotowanym na przybycie duchów... 

Obudziłem się i oto, co zobaczyłem: biedny 
Long wchodzi przez zamknięte drzwi do izby. 
Zdaje się, że mnie nie zauważył, i nic mi złe- 
go nie zrobił. — Słyszał pav, żeby kiedy duch 
zrobił komu co złego? Te cienie nie mają ża- 
dnej siły. Przeszedł przez pokój, westchnął cięż- 
ko, wyjął z kieszeni sznur, wysunął krzesło, 
stanął na niem, umocował sznur do pułapu i po- 
wiesił się. — Zawołałem całkiem cicho: Long, 
Long! 

Nie odpowiedział nic, ani słowa. 

— Long — rzekłam — przecież ty już raz 
to uczyniłeś. , 

Myślałem, że ta moja uwaga podziała na nie- 
go. Ale nie, Long jakby nie słyszał nic. Został 
aż do pierwszego piania kurów. 

— To się często zdarza — wyjaśnił pan Wil- 
liam Simonson — szczególniej po gwałtownej, 
samobójczej śmierci. Sprawdziliśmy już wiele ta- 
kich wypadków, 

— Gdy pierwszy kur zapiał — ciągnął da- 
lej chłop — widmo zniknęło, a ja nawet zau 
ważyć nie mogłem, jak się to stało, Nawet się 
temu nie dziwiłem, bo to a duchów tak już mu- 
si być. 

Oczywiście strzegłem się, by się przed kim o 
tych osobliwych odwiedzinach nie wygadać. — 
Tyle jest zazdrosnych ludzi, którzy z zawiścią 


NOWA REFORMA. 


patrzą, jeżeli się komu uda bez wielkiego trudu 
dojść do jakiego-takiego majątku. A także my- 
ślałem sobie, że wizyta Longa jnż się więcej 
nie powtórzy. Następnej nocy nie mogłem wszak- 
że oka zmrużyć. — Gdy zegar na wieży wybił 
dwunastą, znowu ukazał się Long i znowu po- 
wtórzyło się to samo, co ubiegłej nocy. Powie- 
działem mu: Kochany Longu, to wszystko nie 
ma sensu, co ty robisz, Czy chcesz, abym za 
ciebie dał na mszę? Ale Long okręcił się na 
swoim sznurze bez słowa odpowiedzi... 

Pan William Simonson zanważył, że w ta- 
kich wypadkach najlepiej narysować magiczne 
kiło u progu, zapewnił, że ta metoda jest nie- 
zawodna i jako taka jest zapisana w literatu- 
rze © wypędzaniu duchów. 

Chłop odpowiedział, że o tem nie nie wie- 
dział. 

— Widmo pokazywało się przez czternaście 
nocy z rzędu, punktualnie z dwunastem uderze- 
niem dzwonu zegarowego i zawsze powtarzała 
się historya z wieszaniem, 

Wkońcn wpadłem na pomysł. Gdy północ się 
zbliżała, wziąłem sam powróz, umocowałem go 
u ściany i powiesiłem się. Tak mój panie, po- 
wiesiłem się. A 

— No.. i. — wyjąkał pan Simonson. 

Tego sposobu przepłaszanią duchów nie znał 
on jeszcze. 


Z EZ AZ Z ZAZIE 


— Ano — powiesiłem się, nie omieszkałem 
jednakże pozostawić pod moimi nogami stołka. 
Mogłem tedy mimo wszystko swobodnie oddy- 
chać. 

Widmo weszło jak zwykle do pokoju i szło 
wprost na mnie; było tak samo żółte i melan- 
chaliczne, jak poprzednimi razami. Grzebało w 
mojej kieszeni — szukając widocznie stryczka. 
Spojrzało na mnie 1 zauważyło mnie wreszcie. 


rozczarowanego Spojrzenia, Po chwili widmo 0- 
tworzyło usta i wyszeptało: „Już jest tu jakiśl* 
i z przeszywającem Serce westchnieniem zniknę- 
ło temi drzwiami, przez które weszło przed 
chwilą. A - 

— I — dowiedz się pan — nie powróciło 
jnż nigdy — powtarzam — nigdy. Odebrałem 
mu raz na zawsze gust do zjawiania się w tem 
miejscu. 

Wiliam Simonson zamknął swą notatkę z wi- 
doczną irytacją. 
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Nigdy już potem nie widziałem w życiu bardziej ; z Chyrowa, Fryderyk Pietschmann z Bisenberg 


Cały czerwony na twarzy wstał i oddalił się 
bez słowa — i jak widmo z tej opowieści nio 
powrócił jnż nigdy. 


MEET "- REYEIOREDE TUE "OOP 0) 
Odpowiedzialny redaktor: 
Konstanty Srokowski. 
Wydawca: 

Michał Koncopiński. 
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Ruch przejezdnych 


Kraków, 16 sierpnia, 

NOWY HOTEL NARODOWY, własność dra Adamskiego 
ui. Poselska, 22. (Gruntownie odrestaurowany, Parkiety 
światło elektryczne, restauracya, łazienki i stajnia w 
miejscu, Pokoja o l łóżku od 1.80 do 8.10 K, z dwoma 
od 3.60 do 7 koron): Józefowie Strachoccy ze Stryja, Jó 
sefa Sikorska z Wieliczki, Zenon Maczkowski z żoną 
z Zurychn, Ernest Olszański, Karol Swoboda, Franciszek 
Kubitza x Cieszyna, Emil 3.hwarzer z Morawskiej Ostra- 
wy, Kazimierz Malik z rodziną g Kielc, Jan Onderka 
z Opawy, Bronisław Nadeldruk z Warszawy. Edmund 
Michel, Henryk Thomke z Karniowa, Karol Rodez z cór- 
ką, Emil Masłowski z żoną z Białej, Franciszek Terlec" 
ki zSierszy, Henryk Wróblewski z Wolbromu, Bogusław 
Leopold z Skrzodlowie (Qzechy), Alfred Foilhauer, Marya 
Wehlmann z Skoczowa, Jan Szendowski z Brodów, Jau 
Sohwarz, Aleksander Matschin z Cieszyna, Antonina 
Kalkstein ragon i córką z Dziorzkowic, Edward Zorn 
z Freiwaldaŭ Włodzimierz Czarnecki ze Lwowa, Jan 
Diehl z żoną i córką z Łodzi, Władysław Kuźmiński 
s żoną z Tarnowa, Dyonizy Królikowski z Poznania, 

HOTEL BELVEDERE, ulica Basztowa, 1. 87, w pobliżu 
dworca kolej. (Pokoje od % koron. Łazienki, restauracya 
i kawiarnia na miejsou): dr Kliasz Loewenthal z Mu- 
szyny, inż. Alojzy Dostał z Czerniowiec, inż. Ernest La 
ska, Ignacy Opluschtil z żoną, Jan Sadlarz z Berna, dr 
Max Jones, Feliks Ciszecki z żoną ze Lwowa, Józef Mi- 
chel z żoną, Karol Tinterer z żoną z Morawskiej Ostrawy, 
Helena Dziadżko z córką, Marya Kawezyńska z synem 
z Sosnowiec, Antoni Przerowski z żoną z Będzina, Karol 
Bartel z źoną, Albert Bichter, Józef Werka z Berna, Ludwik 


(Czechy), Mieczysław Fryling, Jerzy Jastrzebski, Janina 
Marońska z Warszawy, Michał Wyszyński z Tarnopola, 
Jan Iszakiewicz ze Lwowa, Paweł Jeckerkiewicz z Salc- 
burga, Jakób Reiner z Graco, Albert Richter z Berna, 
Edward Helder z Wiednia, J. W, Brooks z żoną z Ka- 
nady, prof. dr Jerzy Bohn z żoną z Pite Władysław 
B. ve Dobrzeński, inż. Władysław Sikorski, Antoni Bar- 
szozewski z synem ze Liwowa, inż. Albert Dieterichs 
z Görlitz, X. Lass Zefer « Zakopanego, Ludwik Drob- 
jalów z Trebii (Morawy), Wawrzyniec Kaś s rodziną ze 
Sanoka, Jan Byliński z żoną, Ewa Pohromowicz g cór- 
kami s Warszawy, Stanisł=w Frthling z Zawiercia, Jó- 
zef Syrovatka z Wiednia, Jnlinsz Graczmakiewioz z Dę- 
bicy, Izydor Brill z Częstochowy, Wawrzyniec Bieniek 


Niedziela, 17 Sierpnia 1913. 


'y Dynowa. Robort Schmidt z Insbruku, Ozias Schauer 
z Dtohobyezs, Edward Hrabovszky 2 Budapesztu, Jolan 
Koczakowski s Będzina, Franciszek Med z Pragi, Piożr 
Kaczmarski z Koszyc (Węgry), inż. Józef Bertstein, inż, 
Leo Wielmarm, Jarosław Henzel ze Lwowa. nadporucz, 
Eugeniusz Wolny z Krakowa, cr Franciszok KośŚcialik 
z bratem z Bosterebanli (Węgry), Mina Mezar wska 
z synem g Łodzi, Józefa Strzelbicka z córką a Warcza- 
wy, Jam Jarułek z Igławy, Michał Saletnik z Taravwa, 
Natan Stawewiak z Katowie, Milos Facko s Liptstek 
(Węgry), Steni Garczyńska z Zakopanego, Max Tandlor 
z Helleschau (Węgry), Izydor Goldberg z Brzeska, Wła- 
dysław Basser s Poremby, Gustaw Wetsoherok z bratem 
z Brzeska, Mieczysław Dunin z Rzeszowa, Władzsiaw 
Wałlioki s Piotrkowa. Ņ 


kz wa a i a =P 


Kursa telegraficzne. 


Wiedeń, 16 sierpnia. Kursa giełdy wiedeńskiej: 

Losy; a) procentowe: Anstryzc. zakładu kredytowego 
obl. pre. z r. 1880 8-proc. 281 —, Austryackiego zakładu 
kredyt. z obl. pre. z r. 1889 3-pre, 249—, Uregul Du- 
naju z 1870 r. 100 złr, 5-pre. 274'76, Węg. Banku hip. 
po 100 złr, 4-pro, 235*—, Pożyczka serb. prem. po 100 fr. 
5-proc. 114*—, b) bezprocentowe: Budapeszteńskie(Basilica) 
4 złr. 27:75, Zakł, kred. dla h., i p. po 100 złr. 474—, 
Pożyczka m. Lublany 20 złr. 64+—, Czerwonego krzyża 
anstryack. tow. 10 złr. 54:50, Czerwonego krzyża węg. 
Tow. 6 złr. 38-75, Losy fund. arcyksięcia Rudolfa 10 
złr. 96-—, Tureckie oblig. prem, kolei po 400 fr. 2.9:—, 
Tureckie oblig. prem. kolei pro. 230—, Losy kom. m, 
Wiednia z 1874 r. 469*—. 

Berlin, 16 sierpnia. Anstryaekie banknoty 81'860. Spiry- 
tus —-—, 

Usposobienie ustalcne, 


Wiedeń, 16 sierpnia, Przy 
dy popołudniowej notowano: 
Akcye: Austr. Zakł, kred, 625:—, węg. Zakł, kredyt, 
89460, Anglobanku 337'--, Unionbanku 591:=, Länder- 


zamknięcia wczorajszej gieł 
s 


banku 5611-50, Bankvereinu 514'==, Bodzneredit 1188—, * 


Galicyjsk. Banku hipotecznego 628—, Akcye praskiego 
Banku kredyt. 64930, Kolei państwowych 4(6'50, kolei 
południowej 12925, kolei północnej —*—, kolei czer- 
miowieckiej — *--, Alpiny 8*3-—, Rima Muranyi 70775, 
Praskiego Tow. żelaznego 3268-—, Fabryki broni 9 7*—, 
Akcye tureckie tyt. 31760, Gal. Karp. Tow. nafi. 87(-—, 
Obl. węg. indemniz. —'—, Renta majowa 8245, Austr. 
renta koron. 82:60, Węgier. renta koron. 81:75, 56-letnie 
Listy Tow, kred. ziemsk, 81:65, 40/, Listy Banku hip 
82-—, 4!/,0/, Listy Banku hip. 90:.0, 50/, Listy Banku 
hip. —*—, 407, Listy Banku kraj, 827>, 4!/40/, Listy 
Banku kraj, 91-40, 40/, Gal. Obl. propin. 94:98), 40] 
Gai. pożyczka kraj. z r. 1893 81:80, 40/, pożyczka m. Lwow 
80:25, 40/, pożyczka m. Krakowa 8.'30, Losy tureckie 
23030, Marki 11825, Ruble 253:26, Rosyj. pożyczka 
——, Skoda 83:*50, Powsz. B. depoz. = '—, 

Wiedeń, 16 sierpnia Cukier 21*:00—21'10; 21:15—2126 
spokojny. Spirytus 0%00—60*00 spokojny. Nafta nie- 
zmienione. 


Zakład artystyczno-kamieniarski 
5 i budowlany 


Józefn Kuleszy 


A naprzeciw cmentarza w Krako- 
H wie, posiada wielki wybór goto- 
wych pomników zpiaskowca, gra- 
nitn i marmaru, Podejmuje się 
wykonania grobowców w miejscu f 
i na-prowincyi, Telefon 1359 | $i # 
274 136 0 


OBRAZY 


Axentowicza, Boznańskiej, Czajkowskiego, Dębi- | § 
ckiego, Fałata, Filipkiewicza, Grotta, Januszew= 
skiego, Kamockiego, Karpińskiego, Malczewskie- | % EJ 
go, Matejski, Mehofera, Podgórskiego, Sichul- |HĄE 
skiego, Stanisławskiego, Uziembły, Weissa, | fd $ 
Wyczółkowskiego, Zelechowskiego, Żarneckie- | ga Ki 
go i t. d. — sprzedaje za gotówkę i na spłaty | ky W 


SALON SZTUKI || 
B. GABRYELSKA FR 
Kraków ----- Rynek 34.55 


Wystawa otwarta od 9 rano do 7 wieczór | j 
wstęp wolny, 108 50 0 


Wielki wybór ` 


ELIA DEKORJCY | 
$ RAJETAŃ DUDZIAK $ |] 
B Rruków, ul. Fioryuńska 36. AL: 
5 sz PAEAN.. T 


Q 


Do sprzedania 


Dorm 


przy ul. Mikołajskiej I. 32 


WY LL 


pierwszorzędnej artystycznej muzyki. 


o Renkoo, przy ul. 


MOROOSKIEJ 


otwart 


Nowy. Zarzad. 


awina 


260 


ž j jako napój soki owocowe bez 
|: alkoholu — poleca 


Kazimierz Bartoszewski 
Kraków, Fioryańska 49 


Prawo połowamia 


Potrzebna zręczna modniarka 


zdolna do prowadzenia pracowni. Płaca 
100 K miesięcznie. — M. K. 101 poste 
restante Kraków. 6738 


Potrzebny zaraz 


Praktykant 


do handlu kolonialnego i delikatesów 
Wojciecha Olszowskiego, Kraków, 
Mały Rynek, róg ul. Szpitalnej. 311 3 5 


6 0 


EIO wydzierżawienia w oddaleniu 1/4 g. 
od Krakowa. — Wiadomość: Przeskok, 
A| Łobzów 6. 6734 1 2 


3 | kupuje Brenner, ul. Mikołajska 8, I p. 
5684 10 15 


FP SZĄ 
KORSZE 


6 | D. XIII 5042/19/8 


J "it Tiyan. 


MBM | Na wniosek Spółkowej Kasy oszczę- 
34 | dności i pożyczek w Krakowie jako 
Ë strony egzekwującej odbędzie się dnia 
||16 września 1913 r. o godzinie 9 przed 
południem w biurze Nr. 49 c. K. Sądu 
powiatowego cywilnego w Krakowie, ul 
św. Jana, licytacya realności lwb. 100 
{Wl ks. gr. gm. kat. Kraków, Dz. I, składa 
jącej sią z domu trzechpiętrowego przy 

A | ul. Sławkowskiej, — realności lwh. 314 
JH ks. gr. gm. Prądnik Czerwony, składa- 
fl jacoj się z doma dwupiętrowego z po- 
dworcem, — realności lwh. 198 ks. gr. 
gm. Prądnik Czerwony, składającej się 

JĄ z '/, części gruntu stanowiącego ulicę, 
KM realności Iwh. 199 ks. gr. gm. Prądnik 
$ | Czerwony, składającej się z '/, części 
gruntu budowlanego, i realności lwh. 
205 ks. gr. gm. Prądnik Czerwony, skła- 
dajcej się z '/, części giuntu stano- 


6693 


AETI 


wN 


BES 


A! 


Poszukuje się 


inteligentnej izr. rodziny, któraby przy- 
jęła na mieszkanie z utrzymaniem 3 pa- 
nienki uczęszczające do gimnazyum. — 

ia pod L. B. poste rest. Kraków. 


Cai D 


Handel 


towarów korzennych, win, wódek ete., 
połączony z wyszynkiem (konsens re- 
staurac.), trafiką i t. d., od 25 lat istnie- 
jący — do sprzedania. Wiadomość na 
miejscu, ul. Diuga 33. 


6252 5 5 


te lae] a ZYCZE MEZOWTET 


Starszy filozof 


przygot, do egz. i mat. gimn, tanio i pod gwa: 
rancyą. — „Gwarancya 77“ poste restante 
Kraków, za okaz. kwita inser. 298 2 2 


trzy duże pokoje, dwa przedpokoje, nyża i ku- 
chnia, przy ulicy Szewskiej 1. 23, na I piętrze, 
od 1 października. Użyte być mogą na mie- 


szkanie, względnie jako lokal przemysłowy. — 
Wiadomość na miejsca. 6227 7 0 


Chemiczna 
Pralnia i Farbiarnia 
Franciszka Bębenka 


w Krakowie, ul. św. Sebastyana 17, 


Filie: Karmelicka 28; Sławkowska 29; 
Grodzka 31; w Zakopanem: Krupówki, 
Przyjmuje na sezon obecny do chemiczne- 
BO czyszczenia wszelką gurderobę, pióra 
strusie, rajery i t, p, 265 9 104 
Na żądanie uskutecznia się w 6 godzinach. 


wiącego ulicę. 
- Wartość szacunkowa powyższych Te- 
alności wynosi: 
ad I. 186.557 K 50 h. 
ad II. 31.965 K 25 h. 
ad IIL IV. i V. łącznie 4.745 K 71 D 
Najniższa ofertą ad I. 93.278 K 75 R 
ad IL 15.982 K 63 2 
ad III. IV. i V. łącznie 
3163 K 81 h. 
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
rzyjdzia do skutku. 
Kraków, dnia 17 lipca 1913. 


w Krakowie. 


Bliższa wiadomość w kancelaryi ad- 
wokata Dra Adama Doboszyńskiego 
w Krakowie, ul. św. Anny 3. 6310 15 0 


Buchalter-bilansista 


samodzielny korespondent polsko- nie- 
miecki, z długoletnią praktyką w insty- 
tucyach bankowych i handlowych (ko- 
operat.), poszukuje posady zaraz. Zgło- 
szenia pod „Samodzielny“ poste restante 
Kraków, za okazaniem kwitu inserato- 
wego. 6566 3 3 


doń wierzchowy 


gniady, wałach, 91/4 lat, 169 cm. wy- 
soki, do sprzedania w koszarach pie- 
choty w Bochni. 812 8 8 


ryk i 


Panienki 


z lepszych domów, znajdą wygodne pomieszcze- 
nie, jako też całkowite utrzymanie. Rysiowa, 
Bracka 1a, I piętro. 6408 6 30 


Po znacznie zniżonych cenach 


sprzedaje 


Mi: 


1 przyczyny przebudowy dom 


0209/, taniej sprzedaję meble ant., nowe i uży- 
wane, sypialnie, jadalnie, salony, sekreturze, 
bióra, biblioteki, fortepiany, pianina, lustra, 
konsole, zegary, obrazy, lampy, szkło Í t. p. 
M. Telesznicka, właśc. składu mebli, ulica 
św. Jana 2, I piętro. 6752 Ł 5 


805 1 30 


pole dlate wenę 


Zakład przemysłowo-kamieniarski 
dla wyrobów pomnikowych 


Kochstim, Sternberg i Frucht 
Kraków, Starowiślna 10. — Telef. 2180. 


Wielki skład gotowych pomników Ą marmuru, granitu, labradoru, 
syenitu i t. d Kosztorysy, projekta 1 próbki materyałów bezpłatnie. 


z2 powodu zmiany lokalu! 


Z żądaniem dopłaty do zamiany. 


Poczta II/,, (II/,) ewentualnie z jazdą. Piękna 
górska okolica, bezpłatne: dziewięcioklasowa 
szkoła żeńska i trzyklasowa mieszana. Zgłosze- 


0+929+9+4+099+99:9999909 nia: Urząd pocztowy, Niżankowice. 6420 


Jednorazowa próba przekona każ- F ab ty ą 


dego o jakości 


Dywany, chodniki, portyery, firanki, 
narzutki, serwety, kapy, koce, kołdry; 
materye dekoracyjne i meblowe i t. P- 


RR 
yw. 
A TR) 


ETTE NER wyrobów uasatskich Filip Haas i Synowie Imerytaątja umądrenia biurowe 


iNIEHOJ AuEIWZ NPOMOJ Z 


o sile 20 HP., z parowym kotłem, 20% 
m. lodownią na ameryk. sposób kombi- 
nowaną, z chłodnią (kwas węglany syst. 
Riedingera, kompresor Nr 3), własne 
elektryczne oświetlenie, przez dynamo 
lub akumulatory, 60 elem. 289 3 6 


Kraków, Szczepańska 7, I p. 


poleca z własnej pierwszej krajo- 
* wej „Hygienicznej* palarni kawy 


Wojciech Olszowski 


Mi: „ARBOR“ 


przewyższające co do jakości i przystępnej 
ceny absolutnie każdy towar konkurencyjny 
dostarcza 


Tapety w najmodniejszych deseniach. 


NE Eraków Najnowsze maszyny robocze, 10.000? Dywany perskie w wielkim wyborze. na dogodnych warunkach e. skład 
Mały Rynek, róg ul. Szpitalnej m. z tych 2200? m. zabudowanych — 4443 „A R BO 19 0 
„róg zpitalnej. „A do sprzedania z wolnej ręki. ~ a Kraków, Floryańska 47. Tel. Nr. 1468 
%%%%%9+94+++HHR9! Zgłoszenia: W. E. Fuhrmann, Żywiec. z ' = 


Z drukarni Literackiej w- Krakowie, ni. Jagiellońska 10. Rządca drukarai L. K. Górski. 
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